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Konferencje w prezydium Rady Nin. 
po powrocie p w U t i z« Spiły 

Premier p. W. Sławek po \ zydjum Rady ministrów Jconfe-przyjeidzle rano ze Spały przy 
jął wczoraj dyr. Mrozowskiego, 
prezesa komisji wyrównawczej 
w Paryżu, ministra Kflhna, mini 
srra Sławoj - Składkowskiego O-
raz min. Staniewicza. 
, Po południu odbyła ale w pre-

Mowy dziekai f*. Kotegjam w Watykane 
Ktrdftit laouarf GfNite dl Belaoate 

OTTA DEŁ YATICANO, 15.7. 

rencja ekonomiczna pod prze­
wodnictwem premiera, z udzia­
łem ministrów Matuszewskiego 
1 Cara oraz wiceministrów Wy­
sockiego (MSZ.) I Kożuchowskie 
go z min. przem. i handlu.. 

Nowym dziekanem św. Kolegjum 
kardynalskiego po śmierci kardy­
nała Wincentego Varuuitteili'ego 
został kardynał Jumiary Gra­
nit© dl Behnonte. 

Kardynał di Bebnonfe, nrodio-

wEzmmszi « 
wMd nstmtocytt 

pulobiar lawy ' 
'NEAPOL 15.7. Po opadnięciu 

mgły, która przez 2 dni zasłania­
ła Wezuwiusz, stwierdzono, że 
strumienie lawy, wydobywają­
cej sle z wulkanu, które wyda­
wały się wygasłe, płyną powoli 
stygnąc w drobne słupy. 

Lawa nie zagraża już równi­
nom, Jednakie działalność wul­
kanu Jest w dalszym ciągu wy­
buchowa. (PAT). —~ 

MASOWE ABEtZTOWMU 

i za sorzedat tawarow 
prywatayai przekupniom 
-MOSKWA 15.7. W Leningra­

dzie aresztowano 60 osób z po­
śród pracowników państwowej 
instytucji aprowizacyjnej „L. S. 
P. O.". 

Aresztowanym zarzuca sie u-
trzymywailfe MutmikOw z- \fiy- 
watnymi prwkupniaml i odprze 
dawanie towarów xa łapówki, 

^FAT); 

ny w Neapolu w r. 1851 poświęcił 
się początkowo apostolskie] służ­
bie dyplomatycznej 1 piastował ko 
lejno stanowisko nuncjusza w 
Brukseli i w Wiedniu. W r. 1911 
został mianowany kardynałem. 
Obecnie zostanie biskupem Ostji 
i Palestriny, oba te tytuły bowiem 
są przywiązane do stanowiska 
dziekana św. Kolegjum. (PAT). 

Pogrzeb górników 

Trumny ze zwłokami tracicarle zmartw* fdrnlkow w kopalni 
Haiadorife o t Slasfcu Opobkłm. 

JCurt" 

Znowu zamach bombowy na samochód 
Auto w ołomłeolaco, szofer ramy 

POZNAŃ, 15.7. — Tel. wł. — 
Pod Poznaniem dokonano wczo 
raj trzeciego w ciągu kilku tygo­
dni, a drugiego w ciągu 3 dni za­
machu bombowego na samo­
chód. ; 

Tym razem bomba wybuchła 
tui pod Poznaniem • na bardzo 
gęsto uczęszczanej szosie Po­
znań — Kurnik za wsią Zegrze 
po godzinie 1 nad ranem. Drogą 
tą Jechał do Poznania samochód 
ks. Janasika proboszcza z Bnina. 
Szofer Szymkowski. natknąwszy 
sie na złośliwie porzucone kamie­
nie, usiłował je wyminąć, przy-
czem najechał na podłożoną bom 
bę, która wybuchła z wielką si­
łą. Samochód przewrócił sie 1 
stanął natychmiast w płomie­
niach, które go strawiły doszczęt 

Zatarg Hindenburga z rządem praskim 
Prezydent Rzeszy nie weźmie odziali w monystoitiaili oswobodzenia Nadrenii 

BERLIN 15-7. — Tel. wł. — 
W liście, wystosowanym do 
premjera pruskiego Brauna pre 
zydeirt Hindenburg cofnął obiet­
nicę swego udziału w uroczysto 
śclach oswobodzenia Nadrenji 
w Akwizgranie, Wlesbadenle, 

Koblencji I Trewirze, 
tłómacząc swój krok tern, l i 
rząd pruski nie zniósł zakazu, 
uniemożliwiającego działalność 
Stahlhelmu w Nadrenji. 

W liście swym Hindenburg 
wywodzi, i i po dokladnem za­
stanowieniu się nad stanem fa­
ktycznym doszedł do przekona­
nia, i i zakaz Stahlhelmu jest 

nieuzasadniony i sprzeczny. 
z konstytucja. 

Rząd pruski wielokrotnie obie 
cywał wspomniany i ^ a i trśtśi 
lecz obietnicy nie dotrzymał, i 
tern samem wykluczył zorfanlxo 
wanych w StabJneknłe byłych 

p. Naiollesoi 
po podrdif specjalnym sawoMea z Katowk 

Specjalnym samolotem P. LI 
L. ,;Lot", pflofowanytń przez pi­
lota Kltsza przybył wczoraj na 
lotnisko mokotowskie z Katowic 
rumuński minister komunkacji 
p. Manoilescu. 

Ministrowi towarzyszyli polski 
wice - minister komunikacji taż. 
Czapski I radca handlowy posel­
stwa polskiego w Bukareszcie p, 
.Vetulanl. 

Na lotnisku mokofowsklem 
przywitał przytytego ministra 
minister Kubn oraz członkowie 
poselstwa rumuńskiego z charge 
d'affaires p. DavMescii. 

O godz. 9 minister Kubn podej­
mował ministra Manoilescu obia­
dem w salonach hotelu Europej­
skiego. 

iMIErtZOŁMIERZAWlARELI 
z oowofi udaru serca 

ŁÓDŹ 15.7. — Tel. wł. — Żoł­
nierz 60 p. p. Józef Mak, prze­
bywając na urlopie w Grabowie, 
pow. kaliski, podczas kąpieli w 
Prośnie uległ atakowi serca 1 
mimo natychmiastowego ratun­
ku zmarł. (P). 

O północy min, Manoilescu od­
jechał w towarzystwie ministra 
Kflhna do Poznania, gdzie zwie­
dzi wystawę komun£kacyjno-la-
rystyczną.. I , 

żołnierzy frontowych od udziału 
w uroczystościach uwolnienia 
Nadrenji. 

Hindenburg uskarża się na­
stępnie, i i w przeciwieństwie do 
pozostałych organlzacyj 1 zwląz 

ków, Jego towarzysze broni nie 
będą mogli powitać go w zwar­
tych szeregach. 

I Odmowa Hindenburga nie od­
nosi się do udziału w uroczysto­
ściach rządu bawarskiego, weź-

Bej Tunisu ip Paruiu 

Praybyty do Paryża bel Tunisu w L 
rand w drodze ku grobowi Nieznanego Żoi 

narodowe 

e gubernatora Paryża gen. Oou-
rza w dnia francuskiego łwleta 

rnle więc udział w obchodach" 
w Palatynacie, w Splrze 1 Mo­

guncji. 
W związku z powyiszem wy­

stąpieniem prezydenta Rzeszy 
rząd pruski stwierdza. Ii zniesie­
nie zakazu Stahlhelmu -w Nad­
renji i Westfalii okazało się nie­
możliwe ponieważ związek ten 
nie chciał dać gwarancyj. że zre 
zygmiie z 
urządzenia ćwiczeń wojsko­

wych. 
zagrażających bezpieczeństwu 
publicznemu. 

Wieść o konflikcie Hindenbur­
ga z rządem pruskim podziałała 
w Reichstagu Jak uderzenie gro­
mu. 

Powszechnie twierdza iż w 
ten sposób Hindenbunr chce pod 
kopać rząd pruski, dążąc do n-
tworzenla w parlamentach Rze­
szy i Pros koaliclł prawicowej. 

—* • (My), 
< • : 

nie. . Na szczęście szofer Szym-
kowski odniósł tylko obrażenia! 
głowy 1 nóg, życia Jego nie grozł 
niebezpieczeństwo. 

Policja Jest podobno na fropta 
zbrodniarzy. i 

Nie jest wykluczone, że zbnu 
dnie te są dziełem Jakiegoś zbo-
czonego człowieka, który mścł 
się w ten sposób za jakieś praw­
dziwe, czy urojone krzywdy doi 
znane może kiedyś z winy samo-c 
chodu. Za hipotezą tą przema-
wla również fakt, że zamachy 
wykonywane są na ślepo, a ofla-
Tą Ich padają samochody przy* 
pądkowo przejeżdżające. ., I 

W każdym razie zamachy nie* 
mają na teki rabunku. (Z), _^ 

PCLK-RNRmifTAFMKCUiU 
p. Aleksander Sienkiewicz 

w Warszawie 
IW związku z ulokowaniem: 

pierwszego pakietu ogHsacy] ko« 
munataych B. G. K. na rynku frad 
cuskim, na zaproszenie prezesa! 
Banku dr. gen. Góreckiego, przy-
był do Warszawy p. Aleksandef 
Sienkiewicz, prezes Societe Cen* 
trale des Bangues de PTOvtace. f 

ZABÓJSTWO W SAU SADOWEJ 
•B He ostatniego krachu 

'giełdowego 
NOWY JORK 15.7. — Te!, wfc 

Sala sadowa w Los Aneelos sta 
ła sie podczas rozprawy teren 
nem krwawe] zemstv. i 

Makler gruntowy Frank Kea-
ton. mszcząc sie za zrujnowania 
eo nodczas ostatniego wielkiego 
krachu giełdowego, przystąpił 
nagle do zeznającego w charak­
terze świadka dyrektora skra-
chowanego banku Pacrflc South­
west Bank Montleya Plinka I 
celnym strzałem Dołożył KO tru-
nem na miejscu. < 
. PHnk znany był w mieście Ja* 
ko Jeden 2 najbogatszych tadzi 1 
był swego czasu dyrektorem) 
Doczty w Los Ansrelos. (UP), •> 

Komendant policji wodzem bojówki 
komunistycznej 

Niebywały skandal policyjny w Austrii 
WIEDEŃ, 15.7. — Tel. wł. -— 

W mieście Hallem koło Salzbur­
ga dokonano wczoraj sensacyj­
nego aresztowania. Na mocy de 

hasło rewolucji w Egipcie 
Rozruchy na ulicach Aleksandrii przeciw królowi Fuadowl 

ALEKSANDRIA" 15.7. — TeL 
wł. — Dziś doszło na ulicach A-
leksandrll do groźnych rozru­
chów, które są zapowiedzią *wy 
buchu ogólno - egipskiej rewo­
lucji przeciwko rządom króla 
Fuada. Rozruchy przybrały'tak 
wielkie rozmiary, i i musiano za­
alarmować 

garnizon angielski. t 
Rozruchy rozpoczęły się ha-

łaśliwemi demonstracjami zwo­
lenników Nahasa Paszy, byłego 
premjera egipskiego, przywódcy 
nacjonalistycznej partjl Wafd. 
Olbrzymie tłumy manifestantów 
przeciągały główneml ulicami 
miasta, wznosząc okrzyki. 

Za przykładem FinJaadji 
FstoAski pochód na Tallin 

TALLIN, 15.7. — Tel. wł. —Inizacja domaga się obrony roi/ 
W okolicy Tallina zebrało się o-1 ników, zmiany ordynacji wybor­

czej I stworzenia stanowiska 
prezydenta państwa. Data po­
chodu dotychczas nie została u-

koio 1000 rolników, którzy po­
stanowili zorganizować pochód 
na Tallin według wzoru „lapow-
ców" finlandzkich. Nowa orga-' stalona. (L). 

Za napad bandycki we Francji 
Skaianie łochfcieto bandyty aa 4 lata wlezteo'a 

ŁÓDŹ, 15.7. — Tel. wł. — Na 
ławie oskarżonych w sądzie o-
kręgowym w Łodzi zasiadł ban 
dyta Edmund Reks, który w dniu 
5 listopada 1925 r. dokonał napa­
du rabunkowego we Francji na 
wdowę po oficerze francuskim 
Marję Fournier. Napadu tego 
dokonał Reks razem ze swymi 
dwoma braćmi, którzy następnie 
zbiegli do Niemiec Edmund 
Reks został przypadkowo rozpo 
znany Jako bandyta w 1929 r, 
gdy siedział na ławie oskarżo­

nych w sądzie grodzkim w Ło­
dzi, obwiniony o drobną kra­
dzież. Ody na pytanie, czy był 
karany odpowiedział, że nie, 
wówczas sędzia podejrzewając, 
Ii mówi on nieprawdę, przeka­
zał jego sprawę urzędowi śled­
czemu. 

Tu wyszło na Jaiw, fcł Reks jest 
znanym bandytą. Zażądano ak­
tów jego z Francji, i oskarżono 
go o napad bandycki, za który 
skazany został na cztery, lata 
więzienia. (Pi, " . 

przeciwko królowi Fuadowl. 
W chwili, kiedy policja chcia­

ła rozproszyć tłum, padły kamie 
nie. Rozpoczęła się walka. Po­
licja nie mogła Jednak opanować 
ruchu, wobec czego około połu­
dnia zaalarmowano wojsko an­

gielskie, które wysłało na miasto 
patrole. Na wieść o rozruchach 

v<- wszystkie sklepy • >. 
na głównych ulicach Aleksan­
drii zamknięto.* Europejczycy 
schronili się w gmachu giełdy, 

Wędrówka pioruna na placu Colonna w Rzymie 
Z ramenia iw. Pawła w oiwnice Mław Chigl 

RZYM, 15.7. Podczas .ostatniej 
burzy piorun uderzył w statuę 
św. Pawła, wznoszącą się na ko­
lumnie Marka Aureliusza na pla­
cu Colonna, przyczem piorun-u-
szkodził ramię figury I odłupał 
kilka kawałków marmuru z pod­
stawy. ,, i , -i 

Ten sam piorun, przebiegając 
wzdłuż pobliskiego drutu, wpadł 
do piwnic 'pałacu Chigl, w którym 
mieści się ministerstwo spraw za 
granicznych 1 spalił transformato­
ry elektryczne, nie wyrządzając 
znaczniejszych szkód. (PAT) 

Latarnia morska w Gduni 

^ B J . Nowa -yleSui latania morska u wlaniu do portu gdyńskiego, stanowia.ce- 
..jo tytuł dusznej naszej dumy wajjęg łwstcji |.obcycJ£ 

który broniony Jest przez slrae 
oddziały policji. « 

Manifestanci zerwali bruk | ob 
rzucili policję wlełklemi kostka­
mi granitoweml.-Szalejący tłum 
rzucał się na samochody cięża­
rowe, w których podążały posil 
k! policyjne, wywracał le i palił, 
oblewając benzyną. Wielu poli­
cjantów odniosło rany. 
Walki trwały do późnego wie­

czora. 
Poltcja ostrzeliwała tłum z 'da­

chu sądu. 14 osób, w tern 8 euro 
pejczyków zabitych, ponad 250 
rannych. (NP). • ~ 

cyzJI władz sądowo - śledczycH 
osadzony został w więzieniu ko* 
mendant policji dr. Ernest Hamnu 

Na aresztowanym ciąży za­
rzut organizowania 1 popierania 
wystąpień komunistycznych w 
Hallein. u 

W mieście lem znajdują; się fa­
bryki tytoniowe, salina 1 wytwórj 
nia celulozy. Od kilku miesię­
cy wśród robotników uwijali się! 
bezkarnie agitatorzy, a w kilku 
wypadkach uzbrojone bojówki 
komunistyczne napadały na roba 
talków Innych zapatrywań. , 

Obserwacja dokonana przez; 
specjalnie delegowanych z Salz­
burga wywiadowców ustaliła, 
Iż komuniści zaopatrywali się w, 
broń 1 otrzymywali Instrukcje; 
w mieszkaniu prywatnem szefa! 
policji. , 

Aresztowano t o niezwłocznie, 
Rewizja wykryła w jego mieszka! 
ntu skład nielegalnej literatury f, 
broni; -• i 

Uliczne zabawy i tańce w Poznania 
z inicjatywy gofcl francuskich w rocznice zburzenia Baslyijl 

Na wystawę komun feacyjno -
turystyczną do Poznania zjecha­
ła ostatnio spora grupa Francu­
zów. : I 

W dniu 14 b. m. Jako V dniu 
święta narodowego Francji — 
francuscy goście wystawy urzą­
dzili samorzutnie na placu przed 
głównem wejściem na „Konrtur" 
— zabawę. Na chodniku i Jezdni 

urządzono tańce, śpiewano pio­
senki 1 puszczano sztuczne ognie, 

Poznaniacy początkowo z nie­
ufnością przypatrywali się tej za 
bawię — ale wkrótce porwani szal 
łem zabawy — zaczęli pląsać ra­
zem z Francuzami. _ ! 

Zabawa trwała do potne] nocyj 
wśród wielkiego entuzjazrai uIU 
c y , i * i , • i • , 

Epidemia tyfusu na Pomorzu 
100 osób dionrth w Toruniu TORUŃ 15.7. — Teł. wł. — 

Od kilku dni panuje w stolicy 
Pomorza epidemja duru brzusz­

nego. Liczba chorych" przekra-ł 
cza 100. , - _ 

Szofer przejechał swego syna 
na progu własnego donu 

BYDGOSZCZ 15.7. — Tel. wł. 
Wczoraj wieczorem szofer ma­
jątku Markowice pod Mątwami, 
Andrzej Bandok w czasie pro­
wadzenia samochodu ciężaro­
wego przejechał swego trzylet­

niego synka, Stanisława. Dziew 
ko, chcąc ojcu podać kolacje* 
wybiegło z mieszkania i potknę­
ło się na progu, wpadając pod kot 
ła samochodu 1 ponosząc śnuard. 
na mjejscu, (jO^ — * 

file:///fiy-
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Przed dymisja izadu angielskiego 
Sprzysięzenie Lloyd Georg*'a z konserwatystami 

robotiihags m d i Nac DMMMa 
- MiNBVN. UL F. fnei Ma* 
Donaldom piętrzą się znów tru­
dności. które mogą doprowadzić 
do obalenia Jego gasłneta. 
Konserwatyści, popieranil^przez 
Lloyd George'a ttoHM w izbie 
•gmtn wtśosek eśtufmou* ptm-

ctw rządowi, 
.domagając sie dopuszczenia do 
konferencji angielsko - kndu-
skiej nietylko przedstawicieli rzą 
dv, lecz również oba opozycyj­
nych stronnJcfw politycznych. 

Z drogiej stroay rząd Mac Do-
\ 1-

naiAa obstaje przy swetn zdaniu, 
Iż tylko on Werze na siebie od­
powiedzialność za wynik roko­
wań z przedstawicielami IodyJ. 

Uyod Oeorge w sprawie tej 
stoi przy boku konserwatystów. 
Wynik głosowania zalety od te­
go, ilu liberałów podzieli zdanie 
swego wodza. 

Organ Labonr Party „Daily 
Herald" dowiaduje się, ze 
w razie niepomyślnego dla rządu 
wyniku glosowania nad wnios­
kiem tdeufnpSet, Mae Donald 

Zgierska manatahtara bawełniana 
zwabia w czwartek 1000 robotników 

ŁÓD2. IS.7. Przed 4woma ty­
godniami zarząd Zgierskiej raa-
tiufakiury bawełnianej wymówił 
.pracę wszystkim robotnikom w 
liczbie 1.000 osób. 

Wymówienie to fabryka moty­
wowała zupełnym brakiem zamó­
wień, przyciem zaznaczyła, że o 
ile syraacja się poprawi, wymó­

wienia zostaną cotnlete. 
Obecnie, jak sle okazuje, nie na 

stąpiła pod rym względem żadna 
poprawa, wobec czego w czwar­
tek fabryka zostanie bezwzględ­
nie zamknięta, a pozbawieni pra­
cy robotnicy otrzymają ustawo­
we zasiłki z funduszu bezrobo­
cia. 

Konferemia radykalnych 
przeciw rządowi angielskiemu 

i Weizmanowi 
LWÓW. 15.7. Późną nocą za­

kończyła wczoraj obrady konfe­
rencja międzynarodowa radykal­
nych sjonlstów. 

Długa rezolucja zawierała kry­
tykę obecnego położenia I ataku­
je rząd angielski za Jego politykę. 
domaga sie ustąpienia prezesa 
Welzmana I egzekutywy, potę­

pia akcję Brlf Szatoma I prote­
stuje przeciwko niewpuszczanlu 
Zatotynskiogo do Palestyny. W 
końcu wybrano tak zw. Biuro 
Centralne z siedzibą w Berlinie. 
w którego skład wchodzą dr. So-
•owiejczyfc I dr. Goldman oraz 30 
osób z komitetu Centralnego, 

Uwaga na sklejane banknoty! 
Nowe sposoby fałszerzy pieniędzy 

. KATOWICE. 15.7. W katowic­
kim oddziale Banku Cukrownic­
twa przytrzymano niejakiego 
Sellga Liebenfreunda, kopca z 
Brzano wa, który płacił za pobra­
ny cukier konlmotami 100-złoto-
weml, przyczem okazało się, ze 
kilka banknotów było w poło­
wie przedartych 1 sklejonych 

przejrzystym papierem. 
Przy blliszem obejrzeniu 

stwierdzono, że tylko połową 
banknotów była prawdziwa, 
druga zal sfałszowana, ale tak 
dokładnie, że na pierwszy rzut 
oka niczem nie różnił się fałszy­
wy bankrut od autentycznego. 

Akademicy wszystkich uniwersytetów 
na ćwiczeniach przysposobienia 

wojskowego 
Otwarcie oboli w Soki Kujawskim 

SOLEC KUJAWSKI. 15.7. W 
Solcu Kujawskim odbyło się u-
roczyste otwarcie akademickich 
obozów przysposobienia wojsko 
wego w obecności przybyłego z 
Warszawy szefa P.W. I W.F. na 
całą Polskę płk. Kilińskiego. 

Uroczystość rozpoczęła się 
mszą polową w obozie, poczem 
płk. Kiliński dokonał otwarcia 

obozów akademickich, następnie 
zaś przyjął na rynku defiladę po 
szczególnych hufców akademic­
kich ze wszystkich uniwersyte­
tów w Polsce, które przybyły 
do Solca na 6-tygodniowe ćwi­
czenia. 

W południe odbył się wspólny 
obiad żołnierski, po południu za­
bawy Igry. 

UaewożMeoie rozwodu Korali I 
r isaoi Jeucre w btatwya tysodsiu 

BUKARESZT. 15.7. Trybunał 
kasacyjny ma unieważnić Jeszcze 
w bieżącym tygodniu rozwód kró 
la Karola II. 

Prokurator generalny Cerescu, 
który przed dwoma laty wygło­
sił mowę, domagającą się TOZWO 
du, podał się do dymisji. CATE.V 

Dramat seria Poi Negri 
Znakomita artystka znowu rozsiała się 

z mężem 
Słynna gwiazda filmu Pola Ne-

grl przeżywa obecnie dramat ży 

WINSZUJEMY 
Dzi: Andrzejowi. 
Jutro; Aleksemu. •• . 

RADIO WARSZAWSKIE 
WARSZAWA. Dlngotó fali 14114 m. 
Godz. 11.40: Przetłwl Praiy Krajo­

wej. 0. 11.58: Sygnał czasu. O. 12.10: 
Muzyka z ptyt gramofonowych. O. 
12.30: Program dla dzieci. Pogadankę 
t>. Ł „Kromka chleba" — wygi. p. Be­
nedykt Hertz. O. 13.00: Komunikat me­
teorologiczny. a 13.10: Dalszy ciąg 
muzyki z- płyt gramofonowych. G. 
15.19: Komunikat gospodarczy. O. 
16.15: Muzyka z płyt gramofonowych. 
O. 17.10: Komunikat harcerski. . a 
17.35: Transmisja z Krakowa. Odczyt 
p. t „Wawel jako rezydencja Prezy­
denta Rzeczypospolitej" — wygi. dr. 
Jerzy Dobrzyckl. O, 18.00: Koncert 

• raandoliiiistów pod dyr. Al. Szcieglo-
wa. a 19.00: Płyt / gramofonowe. O. 
19.45: Skrzynka pocztowa • rolnicza. 
Giełda rolnicza. Zegar z'Warszawskie­
go Obserwatorium Astronomicznego 
wybile godzinę ósma, O. 20.00: Praso-

clowy. Nastąpiło bowiem pono­
wne zerwanie z małżonkiem ar­
tystki ks. Sergiuszem Mdivanl, 
który porzucił wspólne mieszka­
nie. 

Pola Negri, która męża swego 
bardzo kocha, odczuła boleśnie 
to rozstanie. 

Ciężkie przeżycia psychiczne 
wpłynęły fatalnie na zdrowie 
gwiazdy ekranu, wywołując de­
presję nerwową. Ponadto Pola 
Negri cierpi na wątrobę. Choro­
ba ta spowodowała odroczenie 
zdjęć do filmu „Rudolf I Weze­
ra", . 

Sowiety htdzą kupców 
anghhhich 

LONDYN. 15.7. Przewodniczą­
cy sowieckiej misji handlowej w 
Anglii, Paweł Bron, oświadczył 
dziennikarzom angielskim, Iż za­
kupy sowieckie w Anglji osiągną 
w tym roku olbrzymią sumę 40 

wy Dziennik Radjowy. a ,20.15: Kon- An en miUnnnw fiiritiW 
cert soUMÓw. Wykonawcy: Dina O o i . <W W ™*>nOW tuntOW, 
« r (fort,) l prof. Michał Erdenko' Z^W Sowieckie osiągną tę 
(skra.), a 21.00; Groazek - Korycka, w y s o k o ś ć jednak tylko w ó w / r a m . x powieści .Serce", a 21.15 
Dalszy ciąg koncertu. G. 22.00: Stan. 
Poraj — „Kiedy na lipach brzęczą 
pszczoły". O. 22.15: Komunikaty, a 
23.00: Muzyka taneczga. a restauracji 
„Oaza", 

czas, Jeśli dla handlu sowieckie­
go stworzone zostaną odpowie­
dnie podstawy, polegające prze-
dewszystklem na przyznaniu dłu 

zdecydowany led zgłosić dymi­
sje gabinetu. 

Kryzys rządowy zagraża rów 
nleż ze strony Izby lordów, któ­
ra wykazuje absolutną nieustęp­
liwość w sprawie czasu pracy w 
kopalnictwie węglowem. 

W franoiskie] Loda południa 
Jedwabie 

He Jest duszności w porówny­
waniu Łodzi z Manchesterem, 
nie wtem, ale gdy mówi się, że 
Łódź to polski Lyon, porównanie 
nie Jest pozbawione sensu. 

Francuskie miasto tkaczy ma 

c tkane poishiemi 
rękami 

M oiiiHrodoonr ijozd dzMoai otoftortktt 
WARSZAWA. 15.7. 

W Warszawie rozpoczął się 
wczoraj międzynarodowy kon­
gres studentów zwołany przez 
międzynarodową Konfederacje 
studentów (C. I. C) 1 międzyna­
rodowy Instytut samopomocy w 
Dreźnie. 

Zjazd, na który przybyło 60 
delegatów z 17 państw, ma cha­
rakter naukowy I zajmie się ze­
braniem materjałów dotyczących 

domów akademickich. 
Otwarcie obrad odbyło się 

wczoraj o fods. 6 po pol. w do­
mu akademickim przy oL Grójec 
klei 39. 

Przybyłych' powitał imieniem 
rządu. dyr. depart. w min. oswla 
ty p. Potocki 

Obrady zakończył referat prof. 
Lotna o domach akademickich w 
Polsce. 
. • I 

Przed zjazdem legionistów w Radomin 
BtwoiZMlt koaititu obiwiMOiMO 

Tegoroczny IX zjazd legioni­
stów odbędzie się w Radomin w 
dniu 10 sierpnia. 

Uroczystości zjazdowe poprze 
dzi w dniu 9-ym sierpnia otwar­
cie lokalu Federacji polskich 
związków obrońców ojczyzny. 

Na tej uroczystości przema­
wiać będzie gen. dr. Roman Gó­
recki. 

Celem przyjęcia uczestników 
zjazdu zawiązał się w Radomiu 
Komitet obywatelski, z którego 
wyłonił się Komitet wykonaw­
czy. 

Urzędowo ogłoszony program 
zjazdu Jest następujący: 8.30 — 
Składanie wieńców przez organi­
zacje na broble Nieznanego Żoł­
nierza; 9.00 — Składanie wień­

ców na grobach poległych legio­
nistów; 10.00 — a) Msza polo­
wa, celebrowana przez ks. blsku 
pa Bandursklego. b) poświece­
nie sztandarów; okr. Zw. leg., 
Zw. Inwalidów I Zw. strzel pow. 
kozlenlcklego, c) odsłonięcie po 
mnika „Czyn Legionów", d) de­
filada; 1 po p. — wspólny obiad 
legionowy w koszarach 72 p. p„ 
odczyt Komendanta; 4 po p. — 
Akademja — przemówienie prem 
jera Sławka oraz Marszałka Pił­
sudskiego (o tle zechce przema­
wiać) ewentualnie gen. Rydza-
śmigłego; 8 wlecz. — Wspólna 
kolacja; 9 wlecz. —Wieczornice 
dla legionistów, strzelców I K. P. 
W.; 10 wlecz, — Raut 

• • -

Żniny w seIf.oa.ei lifcie poiitwowei 
dokonane bot) w bttźanrm taodoJi 
WARSZAWA, 15.7. 

Państwowa komisja wybor­
cza dokonać ma w połowie bie­
żącego tygodnia zmiany w po­
dziale mandatów poselskich z 

Itst państwowych. 
T Na zmianę tą wpłyną wybory. 
uzupełniające, dokonane w okrę­
gach: Sandomierz, Gniezno, Li­
ga, Kowel I Swiectany. 

Dziesięciolecie dni krwi i chwały 

Budienny traci Dubno po rai drugi 
Z wydarzeń na naszym polu- ciężko rannych. 

-1 gotaroiinowych kredytów 

Z wydarzeń na naszym potu' 
dniowym froncie w dniu dzisiej­
szym, najciekawsza Jest akcja 
18-ej dywizji piechoty generała 
Krajewskiego na Dubno, które 
wczoraj nagłym atakiem zajęła 
Jazda Budiennego. 

Na wiadomość o tern, przeby­
wający z swą zawsze ruchliwą 
dywizją w rejonie Ptycza—Wer 
ba (kilkanaście kilometrów na 
południowy zachód od Dubna) 
generał Krajowskl, który przed 
kilku dniami odbił Dubno Bu-
diennemu, 
decyduje sie na poważniejszą 

rozprawę 
z Jazdą nieprzyjacielską 1 w cią­
gu reszty dnia 15-go czyni przy­
gotowania do natarcia. 

Od świtu dnia 16-go lipca 
trwają w rejonie Dubna zażarte 
walki. Jazda nieprzyjacielska 
przeprowadza szereg przeciw­
natarć w szyku konnyjn, ale te 
załamują się wobec doskonałego 
poparcia piechoty przez własną 
artylerię. Dopiero pod wieczór 
nieprzyjaciel zaskoczony ude­
rzeniem w flankę w popłochu o-
puszcza pole bitwy i 
o godzinie 21-ej Dubno zostaje 

zajęte. 
Okazało się, że walczyły tu 

dwie dywizje jazdy nieprzyja­
cielskiej 11-ta i 14-ta. Zostały o-
ne poważnie poszczerbione, po­
zostawiając na polu walki 
4 działa, 8 karabinów maszyno­
wych oraz około 200 zabitych I 

ciężko rannych. 
Nasze straty wynosiły tego dnia 
30 zabitych, 120 rannych oraz 
30—40 zaginionych. 

] W rejonie 4-ej armii akcja po­
ciągu pancernego „Pllsudczyk" 
omal nie zakończyła się dlań ka­
tastrofą. Wyjechawszy na wy­
wiad w kierunku Sarn, pociąg 
ten, został po dłuższej walce 
przez nieprzyjaciela okrążony, 
przyczem 
okrążająca piechota zerwała tor 

kolejowy 
uniemożliwiając pociągowi od­
wrót. W tej sytuacji uratował go 
pociąg pancerny „Grzmot", któ­
ry przybył na odsiecz wraz z od 
działem piechoty. Wspólnemi si­
łami odrzucono nieprzyjaciela, 
naprawiono tor i oba pociągi 
wróciły na swe poprzednie sta­
nowiska. 

Na skrzydle północnem dzień 
tein dla nasze] 17-ej dywizji pie­
choty 
ma przebieg niemal katastrofalny 
w; rejonie miejscowości Oerano-
ny, na północ od LIdy. Fatalnym 
momentem w tej sytuacji było, 
że nieprzyjaciel wyprzedził dy­
wizję I wszedł najpierw w stycz 
ność z jej instytucjami tyłowemi 

W ten sposób Już 15-go zajął 
szpital polowy tej dywizji, -
a 16-go lipca, okrążywszy Ją, 

zdobył 20 dział I liczne karabiny 
maszynowe. Po ciężkich wal­
kach 17-ta dywizja zdołała się 
przebić z duźeml stratami. 

Co wróża gwiazdy no dzień 16 lipca 
J«st to dziel Domvalmr. obleiu tar a l i t wzrunenfc 

Może ile ło prze 
Jawie Jul w go­
dzinach rannych— 
Jako niezwykle sta 
ny uczuciowe, ro­
mantyczne wzru­
szenia lub związki. 
Trzeba dodać, ze 

Juz po godz. S-eJ zacznie ile przejawiać 
wpływ dodatni, obiecujący powodzenie 
we wszelkich nowych poczynaniach, 
rozszerzaniu horyzontów tyclowych, 
szukania pracy i ilaranlach o popar­
cie osób wyżej stojących. 

Jest to dobra por* do spekulacyj, na­
bywania ubrania, ozdób i poszukiwania 
'zeczy zattMonycK. 

Oodz. 11-ta przynosi dalszy ciąg 
wpływów pomyślnych, obiecując po­
wodzenie w korespondenci!, poirótach 
I stosunkach z agentami pośrednikami. 

Wpływy dodatnie będą działać przez 
czas dłuższy 1 dopiero koto godz. 16-cJ 
zaznaczy sle gorszy nastrój w związ­
ku z irobntml niepowodzeniami. 

Szybko to Jednak przeminie, a wie­
czór obiecuje spotęgowanie sle aktyw-
noicl l przfisląblorczoid. Im później— 
tera silniej będzie sle to manifestowała 

Dziecko dzli urodzone — o dosko­
nałych zdolrriofciacli umysłowych, 
energiczne, przedsiębiorcze — zrobi 
karierę dzjrkl poparciu osób wylej sto-
Ucych. • (, S. D. 

wprawdzie przeszłość historycz­
ną. Jakiej zapełnię brak naszej 
Łodzi (Jeśli nie liczyć czasów, 
które pamiętamy), ma piękne po 
łożenie nad brzegami Rodami, 
malownicze pagórki, nie przypo­
minające smutnej płaszczyzny 
łódzkiej — nie ma zato zabyt­
ków w postaci drewnianych bud 
moskiewskiej pamięci. Ale jeśli 
chodzi o to. co Jest cechą życia 1 
kultury, współczesnej 4- Łódź 
nie jest o wiele gorsza [od swej 
znacznie starszej siostry. 

Nie można Lyonu nazwać czy-
stem miastem, byłaby tb znacz­
na przesada. Na ulicach panuje 
szarzyzna, z wiąsklch, starych 
sieni domów zleje nledobrem po­
wietrzem. Ciasno I tłoczno 
w kamienicach przedwojennych, 
a powojennych wcale niema. 
Lyon się nie rozbudowuje. Dople 
ro w znacznej za miastem odle-

Słoścl powstają nowoczesne osie 
la, kosztowne, dostępne dla lu­

dzi zamożnych. Pracownicy 1 ro 
botnlcy nie mają widoków na no 
woczesne, higieniczne mieszka­
nia, stłoczeni w śródmieściu 1 na 
przedmieściach, przypominają­
cych liche, prowincjonalne mia 
steczka. 

Mówiono ml — nie miałam 
czasu sama tego naocznie stwler 
dzlć, ze rodziny robotnicze w 
Lyonie nie mieszkają wiele le­
piej, niż n nu. Nie należą do rząd 
kości izby, zaludnione przez 
8—12 osób. Sutereny 1 poddasza 
są zamieszkałe przez pracowity 
ludek. Miasto dotychczas 

ule Jest skanalizowane. 
Ma tylko urządzenia kanalizacyj­
ne w poszczególnych domach. 

Znakomity mer Lyonu, p. Her 
rlot, zdziałał niemało na polu 
podniesienia warunków bytu lu­
dności. Udało mu się zreformo­
wać część fabryk, wprowadzić 
do nowych gmachów urządzenia 
higieniczne, ulepszyć niektóre 
szpitale. Ale są to heroiczne wy­
siłki, praca Syzyfa, toczącego 
pod górę głaz 
Obojęrnoicl i zaśniedziałego kon­

serwatyzmu, 
mieszczaństwa lyońskiegp, chci­
wego frankoróbstwa bogaczy-
fabrykantów. Wiele Jeszcze za­
kładów pracy urąga warunkom 
higienicznym. 

Zycie w Lyonie zaczyna się 
bardzo wczesnym rankiem, fa­
bryki regulują zegarki mieszkań­
ców. Wieczorem o 9-eJ jest pu­
sto na ulicach. Robotnicy 1 pra­
cownicy biur wrócili koło 6—7 
wieczorem do domów, odpoczy­
wają, a na rozrywki nie wyda­
ją zapracowanych pieniędzy. 

W tern mieście zażarte! pracy 
i !• 

Istnieje także polski odcmet 1 
granci nasi, mężczyźni 1 kobii 
pracują w przędzalniach I tl 
niach jedwabiu. W okolicach Lya 
nu ni* brak polskich robotników, 
w fabrykach chemicznych, w ko 
palniach węgla nad Loarą, a ku 
południowi na roli, głównie w, 
winnicach. Razem w okręgu 
lyońsklm liczba eolskiej emlgrat 
cii sięga ^ 

80.000 ludzi, 
w ćzem 18 proc. kobiet 135 proefr 
dzieci. j 

J.KWrWC!*'" 

gospodarcze 
Dlaczego polski* masło 

•ksportow* J«ut tanfo 
Masło polskie wysyłane 'dii 

Anglji,, nie osiąga na rynku IOTH 
dyńsklm cen tak wysokich Jak] 
towar pochodzący z Innych kra­
jów, mimo, że niejednokrotnie! 
jakość jest Jednakowa. " 

Składa się na to wiele przy* 
czyn. Niejednolitość gatunku c-> 
raz złe opakowanie — to przy* 
czyny najważniejsze. Beczki są1 

zbyt słabe. Około 10 proc. be­
czek przychodzi do Londynu 
rozbitych, z rozrywam""' o-
hręczaml. 50 proc. beczek' Jest 
bez obszywek I dlatego są bru­
dne. Wiele beczek mimo obszy* 
cla workiem jest również bru-> 
dnych, co znaczy, że były już zat 
błocone przed obszyciem. ' 

Na skutek zbyt wysokiej tem­
peratury, w Jakne] masło Jeśli 
transportowane koleją (do 25 st. 
C.) masło mięknie I wychodzi na' 
zewnątrz przez pokrywę I szpa« 
ry klepek. Masło takie twardnie 
je późnie] w chłodni okrętowej, 
lecz towar jest już w opłakanym 
stanie pod względem wyglądu, 
smaku, świeżości I wagi. 

Te braki trzeba jaknajszybelej 
wyrównać. 

" HaiKł*. atifllatsM 
Izba handlowa w Londynie o-

głoslła w dniu dzisiejszym spra­
wozdanie eksportu i Importu za 
pierwsze 6 miesięcy 1930. 

Import 2.708.745.000 dolarów, 
czyli o 315.145.000 mniej, niż w 
pierwszych 6 miesiącach 1929. 

Eksport 1.524.255.000, dola­
rów, mniej niż w 1929 r, a 
269.455.000. 

Ogłaszając te liczby, Board 
of Trade zwraca uwagę rządu na 
ujemne widoki handlu angielskie­
go w przyszłości, ze względu na 
światowy kryzys ekonomiczny, 

Ze złotej księgi „notatek" 
ś\ p. IW. L, Jaworskiego 

Zmarłemu onegdaj rofesoro-
wl Wszechnicy Jagiellońskiej, 
ś. p. WI. L. Jaworskiemu, cała 
prasa poświęciła nekrologi, w 
których wysławia się gruntow­
ną wiedzę prawnika I światły, 
konsekwentny typ działacza kon 
serwatywnego. 

Nikt jednak w indywidualności 
zmarłego profesora nie podniósł 
I nie oświetlił te] strony,; która 
jest bodaj dlań najcharakterysty-
cznlejsza: oto ten uczony teore­
tyk prawa był Jednocześnie głę­
bokim znawcą życia, ten filar 
konserwatyzmu był zarazem du­
szą niezmiernie wrażliwą na 
smak życia,- na wszelkie prądy 
nowoczesne w dziedzinie fllozo 
fjl 1 sztuki. 

Wrażenia swe 1 myśli j umiał 
zamykać w formie aforyzmów 
przejrzystych 1 prawdziwie la­
pidarnych. 

Oto niektóre z nich: 
1 

Powleścloplsarze szukają nie­
strudzenie w kobiecie — po­
przez stosunek płciowy — czło­
wieka. Aby go znaleźć, trzeba 
samemu być człowiekiem. 

2 
Jeszcze ostatni człowiek na 

ziemi tworzyć sobie będzie wła­
sny pogląd na świat. 

3 
Mówić komuś prawdę o nim, 

znaczy czynić sobie z niego wro­
ga. Najdelikatniejszym w mówię 
nlu prawdy trzeba być wobec 
własnych dzieci. A jednak trze­
ba im mówić prawdę o nich. 

4 
Lodzie nieśmiali szukają I znaj­

dują szczęście w iluzjach. 

Kobiety "wydają sąd o warto* 
ściacli szczerze wedle lrracjo-
nalistycznego probierza: lubię, 
nie lubię. Mężczyźni tylko w 
swej zarozumiałości myślą, ża 
mają Inne probierze. 

6 < 
Polityk Jest Jak aktor. Ma f« 

same ambicje, zazdrości, preten­
sje. Czuje się też wiecznie po* 
krzywdzonym przez dyrektora, 
bo wśzystlfle role on zagrałby le­
piej. Zapomina tylko, że sędzią; 
jest nie dyrektor, ale publiczność. 
Dlatego wśród polityków JestJ 
tak mało artystów, a tak wielu 
błaznów. 

* 
Już z tych kilku ulotnych" re* 

fleksyj widać, Jak wnikliwym 
był obserwatorem życia prof. 
Jaworski I jak odważnie umlat 
obserwacje swe wypowiadać. 

GlEŁDA 
WARSZAWA, 15.7. 

Dewizy 
Berlin 212.72, Odansk 173.3, Holan­

dia #8.6, Kopenhaga 238.79, Londyn 
43.35,75, N-Jork 8.90 2. Pary* 3JJJ7J, 
Praga 26.44,25, Sztokholm 239.56. 
Szwajcaria 173.25. Wiedeń 125.8J.5, 
Wiochy 46.69, Czerwoniec 10. 

Papiery lokscyln* 
Dolarowka 63.25, 4 er, poi. Inw. t lŁ 

8 pr. LZZ zł. 76, 4 1 poi i 
Pól nr. LZ m. W, — 
W. &, 8 pr. LZ i 
Piotrkowa 67.75, 10 pr. LZ Radomia 
80 , 

Akcie 
a Ha 

potasowi 
Kljewskl S0, Puls 55, Spiees 8tt. Sil* I 

W.M, t pr, poz, i w . t l i , 
76 4 1 polpr. LZZ 66, 
W. 55.75, $ pr LZ m. 

-Z sn. 8. 76.75. S pr. LZ 

B. Polski 167. 
rata 40, Sole potasowe 

andlowy 110, Ce-
76, Grodzisk 9, 

Światło (I , 
29, Wegtel 42, Cegielski 52, Lilpop 25* 
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Praojciec Adam doczekał się 
ładnego., komplementu 

od angielskiego e*+pt*m\era 

:~L - •• 'SS 
i 

W Hamslead kolo Londynu otwarto 
o> tych dniach szpital Im. Marfl Carte-
Skłodowskie! dla kobiet, chorych na 
raka. < 

Na uroczystość' otwarcia przybyło 
liczne grono gości, wśród których zna­
le tS sit: byty premier Boldwin (pierw­
szy z prawel) oraz ambasador polski 
w Londynie, p. SUrmant, uchwyceni na 
idlida w chwili rozmów* 

!» 
„Adam byl nletylko pierwszym 

człowiekiem, lecz również pierw­
szym podlecem"-— Ten smutny 
epitet określający pra-ojca ludz­
kości padt z ust Stanley Baldwi-
na, byłego premiera, w czasie o-
itwafcia w Hamstead pod Lon­
dynem wielkiego kobiecego szpi­
tala dla chorych na raka. 

„Ewa została zmuszona do 
cierpienia za grzechy świata, — 
mówił były premjer — dlatego, 
że człowiek, z którym żyła, nie 

Pogrzeb uczonego 
proff. Jaworskiego 

KRAKÓW, 15.7. Pogrzeb śp . 
prof.'Władysława Leopolda Ja­
worskiego odbędzie się w Kra­
kowie we czwartek 17 b. nu o 
godz. 16-tej( PAT). 

:-: ' > 
— Sejsmograly amerykańskie zano­

towały vczora] po południu niezwykłej 
siły trzęsienie ziemi, którego centrum 
znajdowało się w okolicy wybrzeży 
Gwatemali. 

Z Paryża do Warszawy 

miał męskiej odwagi wzięcia wi­
ny na siebie. Ewa była pierwszą 
kobieta. lecz z wielkim żalem 
stwierdzić muszę, Iż Adam byl 
pierwszym podlecem". 

Ciężkie poronienie sędziego 
w czasie rozprawy 

_JV/M0fiWK, 15.7. 
Dziś" o godzinfc 10 rano w są­

dzie 15 okręgi*, przy ul. Nowy 
świat 16 odbywała się sprawa 
Władysławy Marczewskie], o-
skarżonei o kradzież zegarka. 

Gdy sędzia Dębicki ogłosił wy. 
rok skazujący Karczewską na 6 " ^ f f i l l ^ 

aa sali sadowej 
Uderzenie było tak slrnc, łe 

krzyż pękł. Sędzia odniósł ciężką 
ranę. Pierwszej pomocy udzielił 

gotowia^ 
Karczewska będzie miała dru­

gą sprawę, znacznie gorszą od 

miesięcy więzienia z zaliczeniem 
aresztu prewencyjnego, podsąd-
na chwyciła ze stołu ciężki krzyż 
metalowy I uderzyła nim w 
głowę sędziego. 

Pijany naiczyciei 
niemecki morderca 
BERLIN. 15.7. W Taulensee 

pod Osterrode. Oswald Jorczyk, 
nauczyciel miejscowej szkoły 
powszechnej, upiwszy się, dobi­
jał się wczoraj wieczorem do 
szynku, czemu się jednak prze­
ciwstawiał właściciel szynku I 
gospodarz Wilhelm Lucka. Przy 
trzymali oni Jorczyka 1 odebrali 
mu rewolwer I kastet. 

Jorczyk pobiegł do domu, po­
łożonego naprzeciw szynku, 
chwycił za karabin I zaczął o-
strzeliwać gospodę. Jednym z 
pierwszych strzałów zabił Luc-
kę. Mimo to strzelał dale] aż do 
zupełnego wyczerpania amuni­
cji. Dopiero potem udało się go 
ująć. Oddał on łącznie około 40 
strzałów. 

Władysława Karczewska ukra­
dła zegarek pewnemu monterowi 
Gdy ten szukał Jej na Nowym 
Świecie, Karczewska schroniła 
się do policji powiatowej, gdzie 
zameldowała, że prześladuje Ją 
jakiś mężczyzna. 

Zrobiła to celem odwrócenia 
od siebie uwagi. 

I Tymczasem poszkodowany 
monter zgłosił się do 13 komi­
sariatu 1 zameldował o kradzie­
ży. 
, Przy rewizji znaleziono w ubra 
ni? Karczewskiej zegarek. Zło­
dziejkę osadzono w areszcie, 
gdzie przebywała do rozprawy, 
to| Jest do dziś. _ _ 

Na plaży 

• 

• # 

.• JL *JL+ f if ii 
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1 
Wesoła zabawa balonikami na piały, a 

l I wdzięku. równocześnie ćwiczenie rytmiki 

Urżnięty szlachcic na kobyle ściga złodziejki 
Wściekły galop, rwetes I zamieszanie na ulicach stolicy 

WARSZAWA, 15.7. 
Właściciel folwarku pod Cie­

chanowem, p. Bronisław Osle-
rowskl przyjechał wczoraj rano 
dd Warszawy. Cel miał wyra-
źny, poprostu chciał się zaba­
wić. 

Z przyjemnością też zauwa­
żył, że 

ma ogromne powodzenie 
u kobiet. Na Marszałkowskiej 
niewiasty mrugały nań figlarnie, 
niektóre nawet wyraziły goto­
wość spożycia z nim kolacji. 

JA, CZY NIE JA? 

Subtelna śpiewaczka, b. artystka scen 
rewjówych paryskich, Larissa Mexia 
.wystęni-je obecnie z powodzeniem w 

Warszawie. 

Pan taipeKTof Conglnus szedł 
prosto w naszą stronę. Zresztą 
to było obojętne, bo wielmożny 
pan 1 Jak Już nie żyt, o czem się 
wreszcie przekonałem... | 

Jan umilkł wyczerpany, miał 
łzy v oczach. Dodał, Jakby u-
sprawiedllwlając się: 

• - Nosiłem wielmożnego pana 
na rękach, kiedy był dzieckiem. 

•— Janie, wierzyliście przecież 
przez cały czas, że Jestem Ara­
mem? — spytał Lestman. 

t - Tak! Z początku 
••— ...1 wreszcie zaczęliście w To 

Wątpić?. 
1 — Tak. Nasz wfefmożny pan 
nie był... nie był zbyt odważny. 
Pan był Inny. I mimo tego nie­
zwykłego podobieństwa zaczą­
łem ostatecznie podejrzewać. 
Wiedziałem, Jak bardzo boi się 
wielmożny pan włamywaczy. Po 
stanowiłem wystawić pana na 
próbę. W tym celu założyłem ma 
tkę na twarz I groziłem panu re­
wolwerem. Ku mojemu okropne­
mu przerażeniu zauważyłem na­
gle dwu łudzi v pokoju o zupeł­
nie takiej samej twarzy... Było to 
wtedy, kiedy to wielmożny pan 
zakradł się tutaj. Przysłuchiwa­
łem się Ich rozmowie i sprawa 
stała sie dla mnie jasna!...—rzek' 
Jan. 

.>- Kto Tednal: ogłuszył Larre-
go, Janie? — spytał Lestman. 

• — Ja. Byłem bowiem pewien, 
ze Jeżeli pan Jest rzeczywiście pa 
nem konsulem, to napewno za­
woła pan Larrego na pomoc. Do­
stałbym wtedy napewno kilka cło 
sów pięścią, zanim bym zdołał u-
clec. Chciałem tego uniknąć. Na­
lałem mu więc trochę opium do 
wina. i 

*r Dlaczego spaliliście Tak szyb 

Rocznica Grunwalda tu Gdyni 

M-*i+ 
fragment pochodu jłjreerzy, obozujących nad poisklem morzem, 

ko fen smoking? Wiedzieliście 
zdaję się odrazo, że zostało po­
pełnione Jakieś przestępstwo?, 

— Przeczuwałem to. Wielmoż­
ny pan otrzymał list od Tornhel-
ma, z wiadomością, że posiada on 
listy, które mogą być niebezpie­
czne dla pana konsula. Nigdy 
Jeszcze nie widziałem wielmożne 
go pana tak zdenerwowanego, Jak 
po otrzymaniu tego listu. Kiedy 
zaś zauważyłem, że pan konsul 
schował rewolwer , do kieszeni, 
miałem przeczucie czegoś okrop­
nego... Po Jego powrocie znala­
złem ślady krwi na smokingu. To 
mnie zupełnie zbito » nogi 

H Tornheim był przecież o-
trutyl W Jaki więc sposób Jego 
krew znalazła się na ubrania A-
rama, oddanem potem Lestma-
nowl? — spytał Longlnus. 

— Pytałem o to dzisiaj wie­
czorem wielmożnego pana, bo 1 
mnie lo zastanowiło. A Ja głupiec 
odraza na to nie wpadłem!.. 
Wielmożny pan cierpiał na częste 
krwotoki nosa, szczególnie zaś 
kiedy się zdenerwował. Stąd by­
ła to krew — Jego własna I 

— Ach I westchnął Longlnus z 
ulgą. Potem dodał: — Nie mam 
wrażenia, żeby Aram szedł do 
Tornhelma z zamiarem otrucia 
go. Ta myśl musiała w nim po­
wstać dopiero później. Nie mogę 
leszcze wyświetlić dotychczas te 
go, skąd I dlaczego Aram miał 
przy sobie tak silną truciznę I w 
takiej ilości. 

— Mogę fo panu wyjaśnić, pa­
nie inspektorze I Pan konsul 
cierpiał na bezsenność. Jeden zna 
jomy aptekarz dostarczał mu 
skoncentrowany Luminal. Naj­
wyższa dawka — trzy krople na 
szklankę wody. Znalazłem fę flar 
szeczkę w kamizelce pana Lest-
mana. To była ta zamieniona ka­
mizelka... Flaszeczka była do po­
lowy pusta,.. 

ms gwizdnął 
— To Jest rozwiązanie zagad­

ki, -» rzekł uspokojony. » Mu­
sze Jeszcze wyjaśnić pewne rze­
czy, które zainteresują chyba pa 
na Lestmana, — rozpoczął mo­
wo Inspektor 1 zwrócił się do Pa­
wła... — Ten Tornheim, to był 
ekscentryczny człowiek o Jakichś 
perwersyjnych skłonnościach 
Największą rozkosz sprawiało 
mu wbijanie duszy ludzi na 
pa|. Pasł się poprostu Ich obawą, 
Ich przerażeniem, ich strachem. 
Lubił patrzeć, kiedy się przed nim 
rozgrywają teatralne sceny za­
zdrości. Były to sensacje Jego ży­
cia, 

Mógł sobie na Ce sensacje po­
zwolić, był bowiem niezmiernie 
bogaty. Płacił każdą sumę za li­
sty miłosne, które mogły zapę­
dzić Jakąś ofiarę w Jego sieć. Za­
mawiał zawsze obie ofiary na tę 
samą godzinę. Teml listami rzu­
cał Jakby hasło, a potem wypusz­
czał na siebie obie ofiary. Prze­
ważnie dochodziło do najokrop­
niejszych scen. To byty właśnie 
wrażenia, które lubił ten straszny 
człowiekl Wiele tajemnych tra-
gedyj rozegrało się tam, w tern 
jego mieszkaniu. Dwa razy wmle 
szała się w te sprawy śmierć, 

Pierwszy wypadek był ze sto 
dentem Lestmanem. Wtedy 
śmierć go ominęła, a okrutna rę­
ka losu popchnęła tego młodego 
człowieka do więzienia. Drugi raz 
jednakże śmierć chwyciła go w 
swoje szpony. •-> Tornheim 
umarł od trucizny, którą mu dat 
Aram 

Zasłużył zresztą na śmierć! 
Nikt Jednakże z ludzi nie Jest 

bezwzględnie zły. Nawet w du­
szy najgorszego złoczyńcy zja­
wiają się dziwne odruchy... Tern 
można sobie też wytłumaczyć 
fakt, że Tornheim sporządził 
*Ą&1 niezwykły testament w kUa 

k'a miesięcy ptf "wtrąceniu LesV 
mana do więzienia. Zapisał mu 
na wypadek swoje] śmierci cały 
swój majątek I zrehabilitował go 
zupełnie, przedstawiając prawdzl 
wy przebieg wypadków. Uważał 
widać, że w ten sposób dał Lest 
manowi pełne zadośćuczynienie 
I miał spokojne sumienie. Nic lxv. 
wiem niewiadomo ml o tern, aby 
się kiedykolwiek później zatrosz-, 
czyi o los więźnia. 

Tymczasem mijały fata'—Cesty 
man siedział w więzieniu. 

Siedział, nie mając winy ' na] 
sumieniu, wiedział o tern dobrze. 

Przeczuwałem doskonale, te w 
człowieku tym wszystko żarna* 
rfo — prócz nienawiści dla Torn-x 
belma, 

Byłem pewien, Je Bzlefl" z\woU 
nlenla Jego z więzienia będzie 
dniem śmierci dla Tornhelma. ' 

Miałem zamiar obserwować go 
po wypuszczeniu z więzienia 1 u-
strzec tego młodego człowieka 
od szalonego czynu. "/ 

Jednakże zarząd więzienia po­
psuł ml szyki, wypuścił bowiem 
Lestmana Już wieczorem, a yięc 
wcześniej, niż przewidywałem. 

Następnego dnia rano czeka­
łem daremnie na niego grzy bra­
mie więziennej. / 

Pojechałem do biura... Na biur 
ku zastałem Już akta w sprawie... 
zamordowania Tomheima. Był 
to ciężki cios dla mnie, pragną­
łem bowiem bardzo uratować te­
go młodego człowieka. Wierzy. 
łem w Jego poprzednią niewin­
ność... ale Tównież w jego dzlsjej-
szą nienawiść, 

(Ostelkmk naśtwUf 

Po dłuższym namyśle, szlaćh-
cle wybrał dwie 

piękne warszawianki, 
ulokował je w taksówce, kupił 
wódki, zakąsek 1 polecił wleźć. 
się na zieloną trawkę. 

Pojętny szofer zawiózł towa-
rzystwo na tyły ' 

lotniska mokotowskiego 
przy szosie Grójeckiej. Udziału 
w uczcie nie- brał. Zainkaso-
wawszy należność, odjechał.. 

Podczas libacji, podchmielona 
p. Osierowskl 

przymknął na chwile 
oczy. A kiedy je otworzył, 
dziewczynek już nie było. Zła­
pał się za kieszeń, pusta 1 

Zrywa się więc, biegnie do szO 
sy i pędem puszcza się ku mia-
stu. 

Trzeba trafu, że w pobliżu ro» 
gatek stała chłopska 

furka z jarzynami, 
własność gospodarza Wojciecha 
Pakuły ze wsi Mlochów. Xofł 
był wyprzągnięły. Tkwił mię­
dzy dyszlami, z workiem na łbie* 
zajadając sieczkę. . 

Na widok takiej okazji, szlach­
cic nie mógł wytrzymać. Pod­
biegł do zaprzęgu, 

wskoczył na konia, 
cmoknął 1 puścił się galopem dr> 
Warszawy. A przerażony go­
spodarz nie zdążył nawet zarea­
gować. Ochłonąwszy, zaczął 
biec wślad za jeźdźcem, zawo­
dząc głośno: 

— O rety, kobyłę ml ukradł! 
Na ulicy Grójeckiej WojclecH 

Pakuła spotkał 
konnego policjanta, 

p. Franciszka Kamlńsklego. W| 
paru słowach opowiedział mu 
jak sprawy stoją. 

Dzielny posterunkowy bez trnj 
dnoścl dopędził szlachcica. Po­
czątkowo chciał go aresztować, 
skoro jednak dowiedział się, 

kto kogo goni t za co, 
sam wziął udział w pościgu za 
dziewczynkami. 

Zgodnie, w najlepszej komity­
wie, pomknęli aleją Jerozolim­
ską. Przed gmachem państwo­
wych zakładów graficznych] 
szlachcic nagle krzyknął: 

— O, o! To one, one! 
I skręcił na chodnik, przecinał 

Jąc drogę szelmutkom. Obie złai 
pano. Zowią się: Felcla Celiń­
ska (Krochmalna 15) i Mania 
Kalinowska (Krochmalna 13). 

Odzyskawszy portfel, pan 0 -
slerowskl zwrócił kobyłę larnea-
tującemu gospodarzowi, a poza: 
tern wręczył mu dyskretnie 5 zloi, 
tych na piwo. 

Przestarzała maszyna—przyczyną strasznej katastrofę 

Wykopalisko mongolskie w Meksyku 
Zwłoki miesdceńtóui świetne zartowane w ławie 

przednio znalezionych. Sprzęty 
domowe, miski, urny, wykazują 
o wiele wyższy stopień cywili­
zacji, niż późniejsze odkrycia. 

Według zdania profesorów, 
przybyłych na miejsce wykopa­
liska, należeli ci ludzie do szcze­
pu Zapotecas, 
najstarszego plemienia mongol­

skiego 
w Meksyku. Potomkowie tego 
szczepu mieszkają jeszcze w Sta 
nie Oaxaca» 

Podczas budowy szosy z Oa-
xaca do Monte Alban w Meksy­
ku, robotnicy znaleźli zasypane 
miasto, które znajdowało się w 
tern miejscu przed zalaniem 
wschodniego Meksyku przez la­
wę. 

Znaleziono wiele ciął ludzkich 
dzięki lawie 
zupełnie dobrze zakonserwowa­

nych, 
Zwłoki należą do mongolskie­

go typu. Ubiór głów zupełnie 
odmienny od jakichkolwiek, pg-

Maszynerja kopalniana, która spowodowała straszliwą katastrofę w izybM 
„Kurr w Hausdorf na Śląsku Opolskim. Jest lo t. zw. „waton Schramma". 
bon.iacy otwory w pokładach węzła przy pomocy elektrycznego (wldlM 
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Pan Wojewoda Kośoiałkowski wczoraj objął urzędowanie 
-

Wczoraj o godz. 10-ej w wiel­
kiej sali posiedzeń Urzędu Wo­
jewódzkiego zebrali się wszyscy 
urzędnicy Urzędu Wojewódz­
kiego, by pożegnać ustępujące­
go Wojewodę Kirsta i przywi­
tać obejmującego urzędowanie 
Wojewodę Kościałkowskiego. 

Wojewoda Kirst w* dłuzszem 
przemówieniu przypominał sło­
wa wypowiedziane przed trze­

ma laty przy objęciu urzędo­
wania o obowiązkach urzędni­
ków, podkreślając, i ł sam w 
ciągu urzędowania ściśle prze­
strzegał wypowiedzianych za­
sad. Żegnając się tyczył wszyst­
kim pomyślnej psacy. 

W imieniu urzędników po­
żegnał Wojewodę Kirsta Na­
czelnik Wydziału Administra­
cyjnego dr. Wittek. 

Zabawa w ogrodzie mieisKim 
NA RZECZ BUDOWY POMNIKA 

-ku czci ofiar mordu bolszewickiego 
Na niedzielę, da. 13 bm. zapo­

wiedziana była wielka zabawa 
w ogrodzie miejskim im. Księ­
cia Jozefa Poniatowskiego na 
rzecz budowy pomnika ku czci 
ofiar mordu bolszewickiego 
1920 r. Sympatyczny cel ściąg­
nął już na samym początku za­

bawy dużo osób, jednak wsku­
tek deszczu frekwencja osłabła. 
W związku z tem Komitet po­
nownie urządzi wkrótce tę za­
bawę, na którą niewątpliwie 
pospieszy cały Białystok. 

Dzień zabawy ogłosimy od­
dzielnie. 

Wicewojewoda^ Zawistowski 
w irnSrafK urzędników powii 

Wojf 

Odznaczenia Krzyżem Zasługi 
Pan Prezes Rady Ministrów 

nadał Srebrny Krzyż Zasługi 
Władysławowi Gruszczewskie-
fflu, urzędnikowi Starostwa w 
Sokółce za zasługi na polu wy­
chowania fizycznego i przyspo­

sobienia wojskowego, oraz Bran­
żowy Krzyż Zasługi Konstante­
mu Paszkowskiemu, burmistrzo­
wi m. Knyszyna, za zasługi na 
polu pracy społecznej i samo 
rządowej. 

Pan Prezydent miasta przywidzi 
z Warszawy nadzieję 

Wyprawa p. Prezydenta Her-
manowskiego do Wilna po kre­
dyty długoterminowe zawiodła 
prawie w stu procentach. Nie 
gorzej powiodło się p. Prezy­
dentowi z pożyczką w War­
szawie. Bank Gosp. Krajowego 
zrobił „nadzieję", że może po­
życzy miastu Białemustokowi 
117.000 zł. w jesieni na kana­
lizacje. 

Niczem pewnem nie chciał 
się jednak wiązać. Zakład ubez­

pieczeń pracowników umysło­
wych nie chce w tym roku wo-
gole rozmawiać o kredytach, 
a Bank Komunalny d u s z ę 
by dał, ale cóż jest goły, jak 
święty t u r e c k i i nic nie 
zrobi. 

itał 
ojewodę KpJtiałkowskiego 

zapewnił go t> bezwzględnej 
ich lojalności. 

Następnie Wojewoda Kościał-
kowski w serdecznych słowach 
porównał plon żniw rolnych z 
owocnym plonem trzechletniej 
pracy Wojewody Kirsta i urzęd­
ników, a nawiązując do wieko­
pomnych słów Marszałka Pił­
sudskiego, wypowiedzianych w 
maju 1926 roku o wyścigu pra­
cy nawoływał obecnych do 
wytężonej pracy dla dobra 
Rzeczypospolitej, zaznaczając, 
iż darzy wszystkich życzliwo­
ścią i zaufaniem i żywi nie-
płonną nadzieję, iż w tym kie­
runku rzadko się zawiedzie. 
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Pierwsza konferencja nowego Wojewody 
z Naczelnikami Wydziałów 

O godz. 11 m. 30 odbył Wo­
jewoda Kościałkowski przy 
współudziale b. wojewody Kir­
sta konferencję z naczelnikami 

Wydziałów Urzędu Wojew., na 
której poazcz. naczelnicy zapo­
znali nowego Wojewodę z dzia­
łalnością ich wydziałów. 

Przedstawienia się i raporty 
u p. Wojewody Kościałkowskiego 

Wczoraj przedstawili się P. 
Wojewodzie Kościałkowskiemu 
Komendant Wojewódzki P. P. 
i Starosta Powiatowy Kacz­

marczyk. Ten ostatni przedło­
żył P. Wojewodzie szczegółowe 
sprawozdanie o stanie! powiatu 
Białostockiego. 

Nominacja p. Starosty powiatowego wi 
Prowizoryczny Starosta Po­

wiatowy w Białymstoku VI st. 
sł. Alojzy Kaczmarczyk został 

zamianowany Starostą: Powia­
towym w VI sL sł. w Białym­
stoku. , 

Druga przychodnia przeciwgruźlicza w Białymstoku 
Dzięki mrówczej pracy T-wa 

przeciwgruźliczego i niestrudzo­
nej zapobiegliwości prezesa te­
goż T-wa p. Dra Józefa Lewitta 
zostanie otwarta w niedługim 
czasie nowa placówka walki z 
jedną z najstraszniejszych epi­
demii t. j . z gruźlicą, druga przy­
chodnia przeciwgruźlicza w Bia­
łymstoku, przy ul. Kolejowej. 

Wynajęty lokal, składający 
się z czterech pokoi zosta­
nie g r u n t o w n i e odnowiony 
i dostosowany dla celów przy­

chodni. Pod względem urządze­
nia wewnętrznego odpowiadać 
będzie przychodnia wszystkim 
wymogom nowoczesnej wiedzy 
i techniki medycznej. 

Działalność nowej przychod­
ni rozciągać się będzie na cały 
rejon w okolicy dworca kole­
jowego, Antoniuk i t. d. Stale 
dyżurujący personel składać 
się będzie z lekarza, pielęgniar­
ki i wywiadowczyni. 

Przychodnia zostanie urucho­
miona w przyszłym miesiącu. 

Nie wszystko dobre co spada z gdry 
Maria Pacewiczówna (Wa-

silkowska 5), przechodząc ulicą 
Sienkiewicza obok domu nr. 12, 
przy którym buduje się oficyna, 

została uderzona w głowę ceg­
łą, która spadła z rusztowania. 
Pacewiczówna doznała silnego 
potłuczenia głowy. 

Protest przeciwko podziałowi kredytów budowlanych 
Jak donosiliśmy w tych dniach 

Komitet Rozbudowy miasta Bia-

Data Ilość paszportów zagranicznych 
Białostockie Starostwo Gro-i zagraniczne nie była tak wiel-

dzkie wydaje obecnie rekord©- ka jak w raku bieżącym i urzęd-
%va ilość naiaoortów zadranir.su 1 nik r*fo*»H« n»e»~~-**' • »t*-?a 

pw.var . ia 
nicznych ma moc roboty, 
nak załatwia mimo to dz: 
około 50 interesantów. 

użycie jej do innych celów jest 
surowo wzbronione. 

nych dziennie. 
Już od szeregu lat frekwen­

cja starających się o paszporty 

Co winna zawierać apteczka 
w AUTOBUSACH? 

Departament służby zdrowia 
ustalił wzór apteczki ratowni­
czej, jaka znajdować się musi 
w każdym autobusie między­
miastowym. 

Apteczka taka zawierać musi: 
płyn Burowa, jodynę, olej lnia­
ny, wazelinę borną, kolodjum, 
amoniak, krople walerianowe, 
glicerynę, krople miętowe, węża 
gumowego (dla zapobiegania b. 
silnym krwotokom), 2 pary szyn 
(przy złamaniach dla unieru­
chomienia kończyn), 1/8 metra 
gazy [sterylizowanej, 12 banda­
ży, 2 temblaki, 2 paczki waty, 
50 gr. ligliny, agrafki, mydło 
oraz ręcznik. 

Cała zawartość apteczki słu­
ży wyłącznie do celów ratow-
niozycb w czasie nieszczęśli­
wych wypadków, wobec czego 

jed-
iennie 

łegostoku dokonał podziału pań' 
stwowych kredytów budowla­
nych w ogólnej sumie zł. 385 
tysięcy w ten sposób, że Spół­
dzielni Mieszkaniowej Związku 
Lokatorów przyznano zł. 233 
tysięcy, resztę zaś zł. 152.000 
nrwtzialnn" w w i « J ^ , 15 wła . 
„ .>.• .>;£> r..r?*T* ł •» •••n-
ścicieli domów. 

Obecnie Białostocki Związek 
Właścicieli Nieruchomości wy­
stosował w tej sprawie obszer­
ny memorjał do Banku Gospo­
darstwa Krajowego w Warsza­
wie, wykazując niesłuszność 
uchwały Komitetu Rozbudowy. 

W memorjale swoim Zwią-

Nie wątpimy, że społeczeństwo 
z prawdziwą życzliwością od­
niesie się do tej nowej placów­
ki i udzieli swego poparcia 
T-wu w jego pracy. 

KONFITURY 

KALENDARZ DOBREJ 
GOSPODYNI. . . 

LIPIEC 
poziomki, truskawki, róie, 
czereśnie, maliny, agrest 
i morele. 
Robić konfitury i toki — 
słodkie. mocna, trwałe —1 
duto. Musi starczyć aa cały 
rok. Spiżarnia, puste słoje 
i butelki czekafą... 

Przypominamy sezon smażenia 
konfitur, soków, kompotów z 
truskawek, czereśni, poziomek, 
róż, agrestu, malin, porzeczek, 

moreli, wisien i t. p. 

Sowiety kupują manufakturę polską 
W łych dniach podaliśmy, że 

grupa przemysłowców łódzkich 
wyjechała do Moskwy w spra­
wie dalszych zakupów manu­
faktury przez Sowiety. Obecnie 
nadeszła wiadomość z Moskwy 
o wizycie przemysłowców łódz­
kich w sowieckim komisariacie 
dla handlu z zagranicą, gdzie 

odbyła się dłuższa konferencja. 
Rząd sowiecki zamierza zamó­
wić większą ilość manufaktury, 
szczególnie na potrzeby woj­
ska, lecz domaga się kredytu 
18-miesięcznego. Przemysłowcy 
zgadzają się na kredyt rocz­
ny. Ostateczna decyzja zapadnie 
prawdopodobnie w b. tygodniu. 

Cykliści białostoccy w Wiedniu 
W ubiegłym miesiącu dwaj 

rowerzyści białostoccy Wolań-
ski i Judkowski rozpoczęli 
podróż na rowerach dokoła 
Europy. 

Z Białegostoku udali się oni 
do Warszawy, następnie zaś po 
odbyciu podróży do różnych 

do 
do 

miast polskich, wyjechali 
Czechosłowacji. Obecnie 
Białegostoku nadeszła wiado­
mość, że Wolański i Judkow­
ski są już w Wiedniu. 

Nasi rowerzyści zamieszają 
ukończyć swoją podróż w cią­
gu pół roku. 

Położył się na spoczynek 
I wiece, się nie zbudził 

W dniu 14 bm. o godz. 21 
min. 30 67-letni rolnik Andrzej 
Mulski, mieszkaniec Starosielc 
udał się do własnej stodoły na 
spoczynek. Po upływie pół go­

dziny syn jego Antoni, który 
wszedł do stodoły, stwierdził, 
że Andrzej zmarł. 

Mulski od dłuższego czasu 
chorował. 

Jeszcze jeden koneert p. Erdenko 
Koncert znakomitego skrzyp­

ka Erdenki tak zachwycił na­
szych miłośników dobrej mu­
zyki, że na usilne prośby pub­
liczności p. Erdenko zgodził się 
wystąpić jeszcze raz w Białym-

Przeciwko zamachowi Niemców 
na granice Polski 

Ziemilski Wiceprezydent Miasta, 
Jezef Godzisz Wicestarosta 
Grodzki, Tadeusz Szeller Wi 
ceprezes Obwodu Z. O. K. Z.. 
Ludwik Ślusarczyk Kierownik 
Obwodu Z. O. K. ZT 

Dziś zebranie w sali Rady Miejskie) 
Przypominamy, że dziś o g. 

6 wiecz., w sali Rady Miej­
skiej, odbędzie się zebranie, 
mające na celu zorganizowanie 
manifestacji społeczeństwa bia­
łostockiego, przeciw nowemu 
zamachowi Niemców na całość 
naszych granic zachodnich. 

Proszeni są o przybycie przed­
stawiciele organizacyj społecz­
nych, instytucyj publicznych,' 
urzędów, wszelkich placówek 
społecznych i t. p. 

Osoby, któreby nie otrzymały 
zaproszeń, proszone są tą dro­
gą o łaskawe przybycie. 

Komitet Tymczasowy; 
Alojzy Kaczmarczyk Staro­

sta Powiatowy, Maksymilian 

stoku. Drugi koncert p. Erdenko 
odbędzie się jutro w teatrze 
„Palące". 

Trup noworodka w życie 
Antoni Iwanicki zameldował 

posterunkowi policji w Gonią­
dzu, że na polu w odległości 
Va kim. od przedmieścia Supro-
nin znalazł trupa noworodka, 
ukrytego w życie. 

Oględziny stwierdziły, że 
jest ;to trup noworodka płci 
męskiej. Na szyi miał okręco­
ną dwa {razy słomkę < świeże­
go żyta, zawiązaną pa wę­
zeł. 

zek zaznacza, że wskutek tego 
podziału Komitet wyczerpał 
cały przyznany kredyt i nie 
uwzględnił podań kilku właści­
cieli nieruchomości, którzy pro­
sili o większe kwoty od zł. i 
«.oop do 100.000). Właściciele Cyrk Dworskiego w Białymstoku 
3.™};wyi» kwitem wjkoaaJi 
znaczną część budowli i pra­
gnęli uzyskać pożyczek na do­
kończenie tych budynków. W 
razie uzyskania pożyczek wła­
ściciele ci w ciągu najdalej 
3—4 miesięcy oddaliby miesz­
kania do użytku. 

Uprzywilejowanie Spółdzielni 
zdaniem Związku mogłoby mieć 
miejsce tylko przy równości 
wszystkich pozostałych warun­
ków, t. j . w wypadku, gdyby 
Spółdzielnia również miała już 
rozpoczęte roboty budowlane i 
postawiły zręby domu. 

W konkluzji Związek domaga 
się nakazania Komitetowi Roz­
budowy zrewidowania powzię­
tej uchwały w tym kierunku, 
aby w pierwszym rzędzie u-
dcielono kredytów na domy, 
których budowę już rozpoczęto, 
celem umożliwienia oddania 
tych domów do użytkowania 
wj czasie możliwie najkrótszym. D B O stachowscy, eksceatrycy muzykalni. 
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0r . m e l s. DŁUGACZ 
Choroby kobieca I akuszarja 

wznowił przyjęcia 
Rynek-Kolcioszki 25. teL 7-88 

przy)mn|e od gask. to—1 1 od 4 — 7 

Wzruszająca tragedią miłości wiejskiego 
dziewczęcia uwiedzionego na bruku wiel­
kiego miasta... 

i l u s t r u j e p o t ę ż n e a r c y d z i e ł o 

ANIOŁ 
NA BAGNISKU 

n a s t ę p n y p r z e b ó j 
kina. „ M O D E R N " 

n r n»eK«anderfi,lrUflfr 
Specjalność: 

•tank, tkirM, 111171111 I •miitiliH 
Przy|mn|e od godz. 9—1 I od 4—8 w. 
Białystok, Lipowa 17, Teł. 6-40 

Dr. NeumarK 
CkirH) iiiirrizn, rtlm I •itZMliigsi. 
Przyhnu|e od godz, 10—12 I od 3—8 w. 
Białystok, al. Kilińskiego 11, 

Telefon Nr. 6-06. 
P o c i a t e R o g o d z . 630, 830, 1O30 

CENY OD 1 MODERN CENY OD 1 ZŁOTEGO 

Potężne arcydzieło iilmowe na tle zagadnienia: 

PRZEKLEŃSTWO KRWI 
Tragedia studenta dziedzicznie obciążonego, który kierowany tajemniczemi 

w rolach gt. instynktami morduje kobiety. w rolach gl. 
•roczo kusząco piękna słynny tragik 

MAR JA SOL. VEG WALTER RILLA 
NAD PROGRAM N A S Z E P O C I E C H Y komedia w 2 akt 

3llM2s.il •Nill 

Zgubiono czek na 
Bank Rzemieśl­

niczy w Białymsto­
ku Nr. 02448 pt. 
24-6 na zł. 40 na 
zlecenie Swojatya-
skiego z wystawie­
nia Sekcja Lenkiet-
ników w Białymsto­
ku. Podpisy: J. Kap­
łan, H. Polkowski. 

Unieważnia sie. zgn 
biony weksel In 

blanco na zł. 500 a 
podpisem Franci­
szek Mateusznk. 
Poczta Strabla po­
wiat Bielsk-Podla­
ski. 

Zgubiono tymczaso 
wy dowód oso-

bisty wydany prctz 
(minę Wyczki pow, 
Bielsk - Podlaski w 
roku 1930 na'lsni«. 
Franciszka «Ma> 
uszuka zam. wM 
Łyse poczta Strab­
la pow. Bielsk-Pod-
laski. 

2 paty U*6w do 
chowu sprzedam. 

Grodek Białostoc­
ki. Ellert Julian, 

Czytajcie 
„Dziennik" 
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